polit azne przesjłeniu, nie ZW 


no. w tem Jaworzyna którą vtozdmuchano do 


„rozsiewanych w Polsóe informacji przez półurzę- 
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| m H r padł d ateczj 4 Ź takich dobrał 
Rząd „klęski narodowej. s : Sole vAr wwa lat chyba 


dowodem, zupałnego lekceważenia spraw pań- 
stwowyich. Rząd, to nie komitet obywatelski i 
wystarczające tu kwalifikacje, okażą się za ma 


Stało się bowiem kuni:kznością państwową, 
aby nikt z tych ludzi nie zaśmiecał ławy mini- 
strów. Í trzeba jako poważne pius na korzyść 


VW: gorączce wypadkow, które spowoduwały 
nagły upadek ostatniego rządu, a następnie to- 
warzyszyly - krótkiemu, jak na nasze stosunki 


rócono dostatecz- |p. Grabskiego podnieść, że żądaniu temu osta.| |€ W rad iz ministrów. - 

tecznie uczynił zadość i zrezygnował też z Fo rządzie klęski narodowej przyszedł no: 
współpracownictwa p. Skinmunta, który wydo- | WY, nazwijmy go rządem: uspokojenia z okazji 
skonalil się Już w przegrywaniu wszystkich | nadchodzących świąt. Ale gdy te miną, trzeba 
spraw w Lidze narodów. Podobno i p. Seyda u. |POmyśleć o wiełkiej, ciężkiej pracy dla uzdre- 


stąpił z ministerstwa spr. zagranicznych, a gen. | Wienia stosunków. 
Sosnkowski obiecuje oczyścić resort minister- EE a WENN AOR 11 


stwa spraw wojskowłych. Trzeba bowiem pamię- 

tać, że usunięte rządy. narodowe, zaśmieciły | BA GWI AZDKĘ I T 1222 
ną. Jeszcze trudnie) było z usprawiedliwieniem miernotaini partyjnymi wszystkie centralne urzę- PŁASZCZE, SUKNIE, BLUZKI, SZLAFROKI 
upadku Skirmunta przy wyborach do Rady Li- | dy, to nie mogło pozostać bez ujemnego wpływu || > o 854, taniej niż w mieście 


e wypadki polityczne, 3 

gi narodów, kiedy to równocześni? został wy. |na całą sieć administracyjną w państwie. SNE A = 

brany czeski Benesz. Te fakta przyćmiły bardzo |. _ Do p. Grabskiego „mamy inną pretensję. | "ADA, mie; EEN 
rzekomo piorunująco dodatnie wrażenie czyniąc zadość powyższym, żądanjiom : p y 


nej uwagi na ważn 1 ne, 
jako sromotaa klęska przypieczętowały żywot 
na szczęście obalonego rządu narodowego. Spe- 
cjalnie podkreślić trzeba, że dyplomaci endeccy 
w ministerstwie spraw zagranicznych nie mieli 
zupełnie  gzczęścia. Zaczęli od przegrane] w 
sprawie Gdańska 1 mimo wysiłku nie zdołali w 
apinię polską wmówić, że klęska ta była wygra- 


ścia do władzy naszej raakaji. _ | _ | EKZZ 
Dla wzmocnienia owego wrażeniu powoła. | . $ d i b ki x = EE 
ząd p. Grabskiego przed Sejmem. 


nu na stanowisko ministra spr. zagi. samego 
Program naprawy skarbu. 


kiego, jako, że mały Seyda z czasów 
A e: służby dla Francji, nie mógł | 
tam jakoś wzbudzić zaufania. f l WARSZAWA, 20. 12. (tel. wł.). Na (bisiej- | ski, że nie powinny one zagrażać potrzebom o- 
Tymczasem na zakończenie ery rządów Wi. |szem posiedzeniu sejmu, przy przepełnionej sali | światy i administracji. Godne uwagi są. słowa 
p. Grabski wygłosił expose (patrz 2 str.). Mowę | premiera, potępiające ogólne przekonania, że Pol- 
swoją, czytaną z rękopisu, poświęcił wyjaśnie- |ska nie potrafi się wydźwignąć z obecnego kry- 


tosa doszly nas hiokowe wieświ z Paryża, gdzie 
tym razem obradowała biga narodów. Aż trzy 
niu swych zadań, w końcu oświadczył, że gabinet zysu bez poddania się obcej kontroli finansowej. 


umrawą tvczaca Polski mialy tam być załatwia- 
rannat icz utworzył jako mąż zaufania prezydenta Rzpltej. 

W przedstawionym programie swej pracy 
premier zaznaczył, że rząd został powołany pod 
hasłem naprawy skarbu i w łym kierunku prze- 
dewszysikiem rozwijać będzie działalność, prze- 
strzegając w polityce zewnętrznej zasady pokoju. 
a w ;ttosunkach wewnętrznych bezstronności i 
łagodzenia tarć partyjnych. Dłuższą uwagę po- 
święcił p. Grabski gospodarce kolejowej, która 
jego zdaniem powinna być kjerowama wedle za- 
sady samostarczalności. Środkami naprawy skar- 
bu są, wedle premiera, egzekucja podatków i 
zmiana walu.y. Ciężary gospodarcze, wynikłe 
z reformy walułowej nie powinny jednak spadać 
na klasy pracujące i dlatego mlalsżzr wniesie do 
sejmu projekt ubtzyjiczimia bezrobotnych. (Tow. 
Diamand: Brawo!). Dalszy ciąg dyskueii jutro. 

W sprawie oszczędności oświadczył p. Grab- —+u4— 
a E”' U w rku W" URE" upy ||. cm" WE Mi "WE m — 0, 


W naszych warunkach możemy sami podołać za- 
daniom naprawy skarbu. Wreszcie zażądał pel- 
nomocniciw da rządu w sprawach gospodar- 
czych. 

Mowę p. Grabskiego, rzeczową i spokojną. 
Izba słuchała z uwagą. W pewnym momencie, 
gdy premier mówił, że rząd uprzedni nie .d Sv; 
się na stanowczy krok w dziedzinie naprawy 
skarbu, na lewicy ozwały się głosy: Słuchajcie! 

Po zakończeniu expose oklasków nie był» 

W dyskusji zabrał głos $. Giąbiński, który 
wygłosił nekrolog byłego rządu i obiecał popar- 
cie gabinetowi Grabskiego. | 

P. Dubanowicz wyraził się, że dymisja rządu 
Witosa jest nieszczęściem «la Polski, co wywo- 
łało salwy Śmiechu na sali. 


nieprawdopodoknago znałzenia i sprawa odszko- 
dowań dla kolonistów niemieckich, którzy w 
b. zaborze pruskim obsiedli | ziemię, z której 
polsty posładacze kyli wydziodzjczeni ; trzecią, 
nvło  aregulowani> stosunków w Kłajpodzie, 
wskutęk czego Polska miała uzyskać powne pra- 
wwa w jej poż» Widać nazwisko PA Dmow: 
skiego tak aili? tam podzytało. że wszystkie 
fa <prawv jodnog: dnia załatwio e, zakończyły 
sie sromotną klęską Polski. 
Definitywnis przegraliśmy Jaworzynę, wy- 
wlaszczonym kolonistom trzeba będzie dać „sto. 
sowne' odszkodowanie, i 3prawę Klajpedy od- 
roczono ad calendac graccas, chociaż wedle 


dowe agencje telegraficzne, wystąpienie delega- 
ta litewskiego mialo zrobić na członkach Ligi 
þÞardzo zle wrażenie. TA 

Do klęsk wewnętrznych. które państwo sprn- 
wadziły w położenie, w Jakiem w najejęższych 
chwilach się nie znajdowało (tak pisały i ens 
deckie gazety) i które ludność doprowadziły 
do takiego stanu rozpaczy, że ulicami trzech 
miast polskich polala się krew prolntarjatu, 
przybyły klęski na arenie międzynarodowe]. Je. 
śli przypomnimy sokie owa czasy, kiely to na- 
rodowa demokracja przechwalała się dyplo: a- 
tycznymi zdolnościami i posjadanymi zagrudsą 
stosunkami i zestawimy je z obecnymi marnymi 
rczullatami właśnie na tem polu, to dopiero 
zrozumiemy wyrastające do historycznego Zna- 
czenia żądanie P.P.S. posttwione p. Grabskiemu 
aby żaden minisłor z obalonego rządu nie 
wszedł do jego gabinetu. 


Ustawa o wskaźniku drożyźnianym przyjęta. 


WARSZAWA. 20. grudnia. (Pat.) Sejmowa | bowiązuje tych pracowników, ktorych place prae- 
komisja ochrony pracy uchwahła w drugiem czy. |kroczyły parytet złota. Ustalono w zasadzi: 
tanin projekt ustawy o obowiązkowym, stosowa | oznaczenia wskaźnika co tydzień. Wobec przej. 
hiu wskaźnika zmiany kosztów utrzymania do |ścia tych poprawek, poseł Rusinek zrzekł zie 
regulowania płace zarobkowych. Ustalono. że u- |refsratu, który objąl poseł Żuławski (PPS.) 
stawa ta obowiazuje me tylko wielki». ale i male Do trzeciego czytania posel Dąbski zgłosi! 
warstaty pracy. Przyjęto zasadę, że ustawa o. | wniosek, aby usiawa ta objęła także dzienikarzy. 


ZURA 7 å . "ZEG 


LEO OURA O E S EE 
ROSJA ZWRÓCIŁA ARCHIWA. nej komisji -pcjalnej. Nadeszle akta zostały 
WARSZAWA. 19. -grudnia (Pat) Przybył | przez ekspozylurę delegacji w Warszawie przeka- 
do Warszawy transport z archiwami, odebrany w ; zane odnośnyin, instytucjom warszawskim. 
Piotrogrodzie przez delegację polską w miesza- ' —a— 


mm wap" 


"Z SEJMU. 


GRsposć p. Grabskiego. — Konieuvzność naprawy skarbu. 


„DZIENNIK LUDOWY" 


Grabski żąda 


pełnomocnictw. 


WARSZAWA, 20. grudnia. (Pat). Na dzi- 

siejszem posiedzeniu sejmu wicemarszalek Mo” 
raczewski zawiadomił lzbę o dymisji gabinetu 
(Witosa 1 mianowaniu gabinetu Grabskiego, po- 
czem udzielił głosu prezesowi ministrów p. 
WI. Grabskiemu. ; 
Pan prezydent Rzeczypospolitej wubec u- 
jawnionej miemożności utworzenia się rządu 
parlamentarnego polecili mi, bym Jako jego mąż 
zaufania utworzył rząd, któryby całą energię, 
-aparatu państwowego 'i spoleczeństwa skiero- 
wał dla dokonania naprawy skarbu. Obok te] na- 
prawy uporządkowanie administracji, zachowa- 
nie praworządności, oraz utrzymanie na konie- 
cznym poziomie obronności kraju i oświaty pu- 
blicznej, stanowić będą zasadnicze kierunki o0- 
hecnego rządu. Dominujące wśród nich znacze- 
nie mieć będzie zgodnie z sytuacją w jakiej się 
dziś kraj masz zmajduje, n'prawa skarti. Dosz- 
szliśmy dziś Þowiem do takiego stanu, że żaden 
postęp w żadnej dziedzinie staje sję njemożli- 
wy, jeżeli najpierw nie uzoramy się z trudnoś- 
"ciami finansowemi. Rząd! będzib się staru by 
naprawa skarbu dala się osiągnąć bez raru- 
szenia zdulbybzy w postępie społecznym. Aby 
świadczenia społeczeństwa na rzecz skarbu u- 
irzymane zostały z całą konsekwencją ro”po- 
czętą już akcję oszezędnościową. Już dwa po- 
przednie rządy (dwa?) przygotowały podwaliny 
ważne dla widlkiego działa naprawy skarbu. Po- 
datek przemysłowy stanowi Źródło dochodu, 
które snoże być nadzwyczaj wydajne, jeżeli tyl- 
ko podatawzy wyzbędą się powszechnego jednak 
dziś zatajania prze! tomi włzdzami prawdy. Po- 
datek majątkowy dajo do dyspozycji skarbu środ. 
ki bardzo poważne, która, © jłeby były szybko 
amobilizowane powinne wystarczyć na .pokry- 
«le najbardziej nieuniknionych deficytów. Wa- 
ioryzacja podatków, już uchwal'ma, z nasa jem 
roku przyszłego pozwoli przywrócić” podatkom. 
znacznie dziś utraconą skutki*m spadku wartości 
marki wydajność. Aparat władz skarlsowyich mu. 
si być udoskonalony. 

Czynnikiem utrudniającym. dzisiejszą syma- 
cję skarbową, jest to, że pierwsza rata podatku 
majątkowego ma być wpłacona dopiero od 15. 
kwietnia do 15. mhija, to jest w okresie zbyt 
późnym, by juž dzis można było rachować na 
wydajny wpływ tego Źródła dochodowego na 
równowagę budżetową. (Zwłoka z winy chjeno- 
piasta wbrew głosom lawiry. -— Red.) Pomimo 
poczętej. akcji uprzedniego zbierania dnbrowol. 
nych zaliczek, normy podatku majatkowego nie 
pozwalają przypuszczać, że pierwsze dwie raty, 
przypadające na rok 1924, okazały się wystar- 
czającemi. r 
1 o do rezultatów finansowych. kura mar- 
ki nietylka ża siłę nie pobpizył, ale znacznie 
pogorszył, Woke» tega Jednak. ża pewne środ- 
Ki naprawy moasłaly Już mrzygotawane, rząd 
zdetwdowany jest przysnieszyć dzialanie pozn- 
stąłvch, aky w jak najkrótszym czasie npano- 
„wać nieustanny kryzys walutowy zapamocą 


REFORMY WALUTOWEJ. m 


Punktem wyjścia dla takiega wysilku po- 
winien kyć podatek majątkowy już uchwalony. 
Rząd jest zdecydowany pierwsze dwie raty 
skoncentrować ina półroczu piorwszem, A w 
drugiem pobrać to nznpelnienie do mich, Jakie 
wpłynie z koniaczności dostosowańqja się do p» 
gólnego koutyngentu. Jednocześnie rząd zamierza 
Tuż z początkiem, roku przyszłego postawić go- 
spodarke kolejową na takim gruncie finaaso- 
wym, by nie potrzebowała ona zwracać się do 
skarbu państwa o druk pieniędzy papierowyich. 
ściśle równowagi budżetowe), 

Sanację skarbu rząd rozumie jako jedno- 
czesne przeprawadzenie przy trzymaniu sie 
ściśle równowagi budżetowej 


ZAPRZESTANIA DRUKOWANIA PIENIĘDZY 
PAPIĘROWYCH. 


na potrzeby skarćbn i reformy walutowej, re- 


forma walutowa pociągnie za sobą Jednak trud- 
ności „gospodarcze i dlatego jednocześnie z 
z przeprowadzeniem reformy rząd rozwinie ak- 
cję dążącą do podtrzymania życja gospodarczego. 
w okresie reformy i jej przeprowadzania nale- 
gać będzie na konieczność pozytywnego zala- 
twienia w sejmie i w senacie "e" 


i! USTAWY. O BEZROBOTNYCH, 


Wykonanie powyższego programu wymaga 
bardzo szybkiego dzialania ustawodawczego. 
Z tej racji rząd zwróci się do sejmu w dniu ju- 
trzejszym . «. , . 4 KZ 
O UCHWALENIE SZCZEGOLNYCH PEŁNOMO- 

CNICTW. (1) 
dla rządu niezbędnych dla przeprowadzenia sa- 
nacji skarbu i reformy walutowej. O pełnomac- 
nictwa takie zwróci się rząd do szjmu na prze- 
tiąg jednego roku (Dj.Innej drożi dla uniknięcia 
kryzysu i zagranicznej krntroli nie ma: jak pel- 
momocnictwa dla rządu. Polska ma bilans han- 
dlowy korzystny. W Pulsce rany, zadane życiu 
gospodarczemu przez wojnię, są przeważnie za- 
gojone. Przemysł i rolnictwo w znacznym sto- 
pniu są odbudowane, a ostatnie cieszy sję wiel. 
kim w roku obesnym urodzajem. Jest to chwala, 
w której nie jest rzeczą dronszczalną wate 
we wlasne siły. i PA, 

Po przemówieniu premiera wjcemarszałek 
Morarzewski zarządził 15 minutowa przerwę. Pn 
przerwie przystąpiono do dvskusfi. Pierwszy za” 
kral głos posel Głabiński (ZLN.) Związek Ludo- 
wo. Narodowy stał stale i konsekwentnie na 
tem, stanowisku, że zadamom i potrzebom spro- 
stać może tylko rząd parlamentarny. Skoro Je- 
dnakowoż próba nawstania takiego rządu za- 
wiodła, rozumien4 (i uważamy tn za Fatkjom, na- 
turalne, 
bawiazek konstytacvjny powoła” do storu rzad 
nisparlamentarny. Zasadnieza ri» możemy się 
sprzeriwjać w tych warunkach takiemu rządo- 
wi Niewiemy, Jaki zakres mają te pelnamo”- 


nietwa, Jakich rząd od nas domagać sie będzie. | 


że prezydent «chcąc snalnić swój o- 
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hy najdalej idące liczyć się będą jednak z moż- 
nością placenia całego społeczeństwa (a szcze- 
gólnie paskarzy i obszarników) wówczas trzeba 


„|się będzie zgodzić na nje. Jeżeli więc rząd bę- 


dzie się trzymał konsekwentnie tego programu, 
który nam przedstawił, nie mamy zamiaru od- 
mówić mu naszego poparcia 

Dubanowicz: Fakt częściowego rozprósze 
nia dotychczasowej większości parlamentarnej 
uważamy za dotkliwy cios zadany podstawom, u- 
stroju demokraty(cznego, za krzywdę wyrządzo- 
ną Rzpiitej polskiej, oraz za poważną groźbę 
dia jej najkliższej przyszłości. (Huczny śmiech 


na lewicy). Dalej mowca powtarza to, co powiec- 


dział Głąbiński. 
Potem. ks. Ilków| i pos. Jasiński oświadczył, 
że kluby ich udzjsłą poparcia rządowi. ` 
7 Tow. wisvemarszałek Moraczewski: Niektóre 


kluby pragną złożyć deklarację dopiero jutro 


Ponieważ już przedtem i tak oznajmilem wszy- 
stkim klubom, że dziś nie odbędzie się gloso. 
wanie, przeto proponuję przerwanie obecnej 
‘rozprawy i qdłożenie jej na jutro. i 
Na porządku dziennym jutrzejszego posie- 
dzenia rezygnacja marszałka Rataja i ewentual. 
ny wybór nowego. Dalsza rozprawa nań ekspo- 
se. trzecia czytanie ustawv o rozciągnięciu na 
pewne województwa obowiązujących przepisów 
o ukezpi*s:zenin robotników. Oprócz tego po 
krótkiej dyskusji formalnej zgodzono się na e- 
wentualne umieszczenie, o iln komisje skończą 
swoje prats, ustawe o wskaźniku drożyźnianym, 
uslawę o podatku dochodowytaj i sprawę zmia- 
ny art. 89 ustawy o podatky majątkowym. Usta. 
lono, alty Jutrzejsze posiedzenie rozpoczęlo się 
o godzinie 12.to]. ogł > 
— er — 


PREMIER GRABSKI PRZED SENATEM. 


WARSZAWA 20 grudnia. (Pat.) Na dzi- 
siejszem posiedzeniu senatu o godz. 7. wiecz. 
p. marszałek zawiadomił Tzkę o mianowaniu 
nowego gakinetn, pozzem przystąpił do Jedy- 
nego punktu cksgose prezesa Rady ministrów. 
Prezes Rady miojstrów Władysław Grabski wy- 
głosił przemówienie gdentyczne z wypowiedzia. 
nem w sejmie. Marszałek zaproponował, aby 


Artana 


(dyskusję nad ekspose odlożyć. Izka propozy- 


eję tę przyjęła Na ter. obrady zakończono. 
' Nasiępne poziedzenie naznaczono na 9.stv- 


Sądzę jednak, że jeżeli be przedłożenia, chot. tznia 1924 o godz. 4. popołudniu. 


— 


Grecja w obliczu interwencji zagranicznej. 


voa 


Serbja i Rumunja w obronie krója greckiego. 


WIEDEŃ, 20. grudnia. (Pat). „N. Wiener 
Journal“ donosi z Aten, że w tamt. kołąch pa- 
lityeznych rozpatrywany jest projekt republiki 
lub powełania nowej dynastji względnie utwo- 
rzenin monarchji elekcyjnej. Weale doniesień 
teguż dziennika król grecki zamieszka prawdo- 
podobnie w Smaja. Tenże sam dzisnnik donosi, 
ze Vonizelos ma zaproponować powolanie na 
tran. waja królewskiego kaiętia Connaughta ` 

WIEDEŃ, 20. grudnia. (Pat). „N. Wiener 
Tageblatt" donosi z Aten, ża w urzędowych 
kołach greckich oświadczają iż ze strony Angli 
i Francji nia podjęte żadnej znterwencji, natn- 
miast spodziewaną jest interwencją ze sirony 
Serhji i Rumunji. Ven;zelos, ' który przebywa 
w Paryżu nig zamierza powrówić do Grecji. Jest 
on zadowolony z przełzisgu wypadków w! Grecji. 

— ons- : 


VENIZELOS NIE CHCE WRACAĆ. 


ATENY. 19. grudnia. (Pat.) Venizelos wyslo. 
sował telegram do Aten, w którym ponownie od- 
mówił powrotu do Grecji Jako powód odmowy 
RE on, że nia zastosowano się do jego ży- 

enia Ii wymuszona gwałtem odjazd króla. Wo- 

bec togo. nie jest en w możności uczynić zadość 

wezwaniu. i i s 
tet 

JAK KRÓL GRECKI OPUSZCZAŁ SWE 

PANSTWO. 

ATENY. 10, grudnia. (Pat.) Qdzd króla 
wraz z rodziną nastąpi! wczoraj popołudniu 
w porcie Pinans, W czusi* odjazdu port (pył 


zamknięty kordlonem wojska. Na drodze do Pi- 
reus zobrały się setki ciekawych, którzy jednak 
zaehowali się epokajnie. Tylko sporadycznie od- 
zywały się okrzyki: „Szczęśliwej podróży”. 
Król zdawał się być głęboko wzruszony. Ogólne 
milszenig panowało kiady rodzina królewska 
wsiadała do łodzi, aby się udać na parowiet, 
czas sdy król zachowywał się spokojnie, królo- 


| wa płakała. Kilka kobiet zthżyło sję do królo- 


we] ì całowało jej ręce Pożegnanie z Gonta- 
sem było zimne i reremontulne. Pogsł ramun- 
ski pozostawał go ostatniej chwili u boku pary 
królewskiej, W chwili odjazdu oddano na poże- 
gnanie 21 strzałów armatnich. Na gmaehach rza. 
dawych ukazały się chorągwie, a wojsko spre- 
zentawało broń. BĘ 
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RZĄD REZYGNUJE Z OPIEKI NAD ZDROWIEM 
KRAJU. 

WARSZĄWA, 20. 12. (Pat). W dniu 19 bm. 
odbyła się w ministerstwie spraw wewn. miedzy- 
ministerjalną kunterencja przy współudziale Tym- 
czasowego Wydziału Samorządowego we Lwowie; 
na której postanowiono przekazać Tymczasowemu 


. | Wydziałowi Samorządowemu szpitamigtwo pow- 
.|szechne i publiczne, oraz zakłady dia pałożnie 


i obłąkanych na obszarze byłej Galicji, admini- 

strowane «dotychczas przez ministerstwo zdrowia 

publicznego. ky l 
i ai 


-s 


aa 0 


ne ai Suche. a a a a 


Nr. 290 


„DZIENNIK LUDOWY“, 


3 


TELEGRAM KINOTEATRU „APOLILO*. 


«a 


W piątek, dnia 21 grudnia 1923 r. — z powodu koncertu o godzinie 3-ej — 


« przedstawienia kinoteatru rozpoczną się dopiero o godz. 5'30 po południu. 


Kto nie miał sposobności po- 
dziwiać przepięknego dramatu 


„BŁĘDNE OGNIE...‘ - RYWILZCA DWOCH KONET - 


niech spłeszy do „Apolla“ o godzinie pót do szóstej. 
mooo "rm. Mm. _. . TOBOÓÓSW. iii RW z mim me. _ zm U O O O, | 


Dlaczego Thugutt zrezygnował? 


Zrzekając się misji utworzenja rządu poseł | mierzałem utworzyć natychmiast radę obrony 


Thugutt ogłosił nast. komunikat: 

Przyjmując z rąk Pana Prezydenta Rzpltej 
misję utworzenia gabinetu pozaparlameniarnego 
pod swojem przewodnictwem, miałem na celu 
utworzyć Rząd i warunki, umożliwiające sana- 
cję skarbu we wstępnym bodaj okrezie. - 

- Rząd, jaki (chciałem utworzyć, byłby Rzą- 
dem pacyfikacji na terenie sejmowym, byłby 
próbą dokonaną z najwyższym wysiłkiem wpro. 
wadzenia pewnego spokoju i złagodzenia walk 
partyjnych przy pracy nad podniesjeniem „stanu, 
naszej gospodarki państwowej w przeddzień, 
być może. zurpinego jej rozkładu. Ludzie, do 
których zamierzałem się zwrócić z prośbą o 
współprarownietwo, byliby niewątpliwie ludźmi 
o pewnym określonym sposobie myślenia, Jest 
Þowiem rzeczą zupełnie zrozumiałą, że w chwili 
upadku Rządu do głosu przyjść muszą ci, którzy 
dotychczas byli opozycją. 

Forma Rządu złożona z nieparlamentarzy- 
stów wydawała mi się najłagodniejszą i naj- 
łatwiejszą do przyjęcia dla przyszłej opozycji, 
formą wyzyskania swojego zwylcięstwa, sama 
zaś koncepcja tworzenia Rządu fachowców pod 
przewodni::twem parlamn'arzysty — najprostszą 
i najkrótszą i dającą największą rękojmię po- 
wodzenia na terenie sejmowym w obecnych wa- 
runkach rozdrażni?nia i wzajemnych nieufności. 

Osoby dobrane do tego Rządu byłyby 
zreszta oceniane przedewszystkiem pod wzglę- 
dem fachowym, a nazwisko p. Grabskiego Wła. 
dysława, któremu proponowałem objęcie teki 
skarbu. dawało rękojmic. że do sanacji skarbu 
powołana będzie osoba. wiesząca się zaufaniem 
wszystkiwh strounictw sejmowych, jako czło- 
wiek i Jako fachowiec. Dla dalszego zresztą roz- 


winięcia zgodnej współpracy wszystkich stron-- 
naprawy skarbu, za- | 


nictw sejmowych w dziele n 


3 
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UPTON SINCLAIR. 
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Historja patrjoty. 
Tłumaczyła z angielskiego 


dr. FELICJA NOSSIG 
(Ciąg dalszy.). 


Wkrótce joden z tych młodych ludzi zostal 
sekretarzem grupy lokalnej 1 przynosił Piotrowi 
dwa. razy tygodniowo sprawozdania o tem, ico się 
u czerwonych działo. Piotr i Glydys opracował; 
nowy spisek dynamitowy, użeby zwró.ić uwagę 
ogólną na tych metbozpiecznych ludzi, a wtem 
Piotr pewnego dnia dowiedziuł się z gazet, że 
dobrotliwa opairzność sama wydała mu w ręce 
nieprzyjaciela. , f > o 

W pewnej leśnej okolicy dalekiego północ 
nego Zachoduw malem mioście Centralia, głów- 
na kwatera I. W. W. została napa lnięta 1 zatsz. 
czona w taki sun sposób, Jak się to stało w 
American. City. I. W. W. oznaczyli nowe miejsce 
zborne, lecz czlonkowie izby handlowej i związ” 
ku kuprów i fabrykantów ucliwahli na tajnem 
posiedzeniu zniszczyć ich ponownie. I. W. W. 
zwrócih się do władz i zażądali ochrony, gdy 
im zaś odmówiono, wydali odezwą i cdwołali się 
do puhli:zności. Mimoto przęds,ębjorcy nie ŻA 
niechaln swego planu. W rocznicę zawieszenia 
broni urządzono paradę wojskową, w czasie 
której porhód miał  przemaszerować 
główną kwaterą L W. W. Kilku zapakszywych 
członków miało powrozy w reku, jako symbol 
swych pragnień: przed główną kwaterą zatrzy- 
mali się i załkjemtj sję do szturmowaniu Jej. Wy- 
łamali drzwi. weszli już w połowe do budynku, 


~ 82) 


skarbu, obe,mujęcą wsSzysikie stronnictwa pro- 
porejonainie db ich siły fozebnej w Sejinic. 
Powołanie Marszałka Piłsudskiego na stano- 
wisko ministra spraw wojskowych uważałem za 
niezbędny warunek uspokojenia szerzącego się 
w anmji fermentu i podniesjenia jej gotowości 
bojowej do najwyższego, na jaki nas stać stanu. 
Odrazu przy przyjęciu z rąk p. Prezydetna 
misji tworzenia gabinetu zastrzegłem wyraźnie, 
że wykonanie tego niesłychanie trudnego zada- 
nia, uzależniam od wytworzenia podstawy rzą» 
dowej, obejmującej wszystkie stronnictwa le- 
wicy i środka, począwszy od P. P. 'S. aż do 
Ch. D. włącznie. i 
Postawa tej ostatniej uniemożliwia mi wy- 
konanie tego zamiaru, poleganie zaś na przy. 
padkowe]j większości głosujących na Sejmie — 
Rząd pacyfikacji przekształcićby mogło w 
Rząd awantury, do czego w naszej zatrutej 
atmosferze politycznej większe stronnictwa do- 
prowadzily może aż nadto rychło. 
W tych warunkach próba zawieszenia broni 
okazuje się bezowocną, a masja moja wyczer” 


paną. 

Prawica me chciała, — a p. Witos — co 
dziś w kuloaralch głośno mówią — podtrzymywał 
Ja w oporze. P. Witos — mówią — chce się 


mśrić za swój upadek. mimo że dla niego czy dla 
przedstawiciela jego klubu miejsce w tworzącym 
się galinecie p. Thugutta było rezerwowane. 
Pismo p. Thugutta powiada: 

“ „Odrazu po przyjęiu z rąk p. prezy- 
denia utworzenia gabmetu zastrzeglem wy- 
rażnie. że wykoname tego niesivchavje trud- 
nego zadania uzalkeżmam od wytworzenia pod- 
stawy rządowej, obejinującej wszystkie stron. 
mietwa lewicy i środka, począwszy od PPS. 
aż do chadecji włączme. . a Oj 


i 


gdy I. W. W. zaczęli strzelać 1 zabi kilku na. 
pastników. ; 

To doprowadziło naturalme motłoch do sza. 
łu. Ludzi znajdujących się w głównej kwaterze 
pobito niemal na śmierć, wtrącono ich do wię- 
ziemia, torturowano ich. Jednego zawleczono 
gdzieś w automobilu, kastrowano a potem po. 
wieszono go. Postarano się naturalnie o to, aże- 
by sprawozdania wysłane tego wierzora z Cen- 
trali były należywie spreparowane. Nazajutrz 
cala Ameryka czytała w gazetach, że grupa 
LW. W. uzbreiła grę wikarabitć,i z jmną krwią 
podrzas „spokojnej“ parady strzelała na bez. 
tronnych weteranów. 

Rozumie się samo przez sie, że caly kraj 
omal nie oszalał z ohurzema. Gufley'e, M». Giv- 
nev'o i Gudge wszystkich stanów uważali. że 
czas ich nadszedł. Piotr poleit sokretarzowi 
grupy lokalnej T. W. W. zwołać jeszcze lego 
samego wisszora zgromadzenie i przedłożyć ro- 
zolucję tej tmści, że sprawozdania prasowe z 
Centrali sa klamliwe. Równocześnie Jeden z 
ludzi Gufleyvn, byly ofiror noszący leszcze 
mundur, zwołał zgromadzenie. „Legh amery- 
kańskiej* 1 podjudzał młodych ehlopców, tak, 
iż o godzmie tzzewiątej, około  czterdzieslu 
uzl:rojonysh żelaznemi sztal amr wyruszyło na 
szłurmow:io głównej kwatery 1 W. W., człon- 
ków polil żelazem po głowash, kilku zmusjli do 
wyskoszenia oknem przyczem sobie nisktorzy 
nogi polanali. Nazajutrz „Times“ z radością 
apisaly io zajście. a prokurator Burchard o- 
świadszył ofcjalnie. że dzjełni żołnierze nie 


przed | poniosą kary: I W. W. domagają stę sprze: io 


Mógł więc p. Witos znaleźć zaspokojenie 
dla swych ambicyj mnisterjalnych, mógł tem+ 
bardziej, że utrzymując się na stanowisku środ- 
ka, mógl pozostać języczkiem u wagi i wywierać 
silny wpływ na poczynama rządu. P. Wilos 
nie chce jednak być jednym z mmistrów, tylko 
naczelnikiem rządu. : 

Wysunęła się na pierwszy plan ichadecja, a 
raczej została podsunięta przez tych, którzy 
sami angażować się chcieli. Ci poczeiwcy, któ-* 
rzy tylko jako przyczepek do ósemki doszh 
do znaczenia, których eadecja zrobiła „wielkiem 
sironnictwem“ dla zaszachowania klubem. pseu- 
do.rokotniczym prawdziwie robotniczy PPS., ci 
ludzie wystąpyli z pretensjami, że tylko stroni 
nictwa polskie mogą tworzyć rząd. że mniej- 
szości: słowiańskie i niesłowiańskie w Pol- 
sce nie mają nic do gadania. To ma być polj- 
tyka stronnictwa, które szormuje wciąż hasłem 
o „ładzie 1 porządku“, które przybiera manie- 
ry stronniclwa demokratycznego, ba — ma pre- 
tensję do nazwy stronnictwa rokotniczego! Jakiż 
wynik tej chadackiej polityki? ba... 

Kombinacja z p. Thuguttem była ostatnią 
próbą utworzenia gabinetu parlamentarnego. 
Teraz nia pozostało nic innego, Jak nawrócić 
do gabinetu pozaparlamentarnego. do którego 
utworzenia powołany zoslal p. Władysław 
Grabski. > 
CE a 
Uniwersytet Ludowy im. A. Mickiewicza 


urządza 
W KINIE „MARYSIENKA* 
w niedzielę dnia 23 XII o godz. 12-ej w poł. 


AANER KAENYOGRAFCZNY 


PROGRAM: 


ja śnieżnych szczytach 


ko'osalny przepiękny film w 6 aktach 


wszystkie radykalne miejsca zorne w mieście, 
na redakcję „Trąby“, na główną kwaterę partii 
socjalistycznej 1 zabrali niezliczone książki i 
pisma. Napadli także na księgarnie. przeszukali 
wszystkie kioski z dzzennikami, gd iœ tylko zna- 
leźli czerwone czasopisma Jak „Naród“, lub 
„Nowa Republika" podarli egzemplarze i gro 
zilj sprzedający:n aresztem. : Wpadli także do 
sali towarzystwa literuzkiego „Klubu Ruskjna'. 
do którego uczęszczały po większe] cześci czci- 
godne, Bogu ducha winne starsze damy i prze. 
straszyli staruszki tak, iż dostały histervcz? 
nych sprzmów. Potem odkryli „Kiub Rosyjski", 
który dotychczas nie był nagabywany, ponieważ 
był instyintem podlagogicznym. Ale naturalnie, 
że w tych dniach me można lylo ufać żadnemu 
rosjaninow: — wszyscy byli kolszewikami, lub 
reda nim kiedyś, i*o na jedno wychodzi. Toleż 
Guffey zorganizował napad na ich dom, około 
dwustu rosjan pobilo prawie na śmierć, zrzu- 
sano ich ze schołów 1 z okien. Pewnemu slave. 
mu nauszyciełowt malematyki rozbilo czaszkę, 
nanczyciełow! muzyki wybito zęby. p 

Mika miljonów młodzieńców amerykańskich 
posiadało uniformy i karabiny, byk też wyéwi- 
czeni. a nież byli nigdy na wojnie. Chłopey ti 

tęsknili za walką i oto zdarzyła 'sję ku tenm 

sposobność. Walka ta była również poduisca. 

Jaca, jak walka w okopach a miała przytem Ig? 
korzyść, że yla mniej niebezpieczna. Wojow: 
niy wracali do domu z caemi członkami, fa 

rodzice ich sia olrzymywałj rozpaczliwej wiado- 

mości o slanie swych synów. Kilka glupich ko- 

hiet urządzilo pochód, aby zaprotestować prze- 


zawsze lerpośredniej akcji bedą wie chyba |eiw blokadzie Rosji. Wojownicy napadli na te 


zadowoleni. 


kobiety, podarli in suknje i chorągwie, a po- 


Zashęcani ogólnym pokłuskiem, podbuvzeni | lisja zawłokła je do aresztu. 


przez guffeyowskiego ceks-ofieora, członkowie 
„Legji amerykańskiej", przypuścili „szturm na 


(C. d. a.) 


—a+— 


"dg a Z* 


14. 


OJ 


„DZIENNIK LUDOWY 


Nr. 290 


winy. z dnia. 


Lwów, 21 grudnia. ` 


REPERTUAR TEATRU MIEJSK. WE LWOWIE: 


Piątek o g. 7 „Nina* Kampfa. 

Sobota o g. 3” „Noc Listopadowa" (dla młodzieży 
szkolnej), — o g. 7 „Aida* z p. Mannem. 
. Niedziela o g 3 „Popychadło”, 
Butterty*. "* 

Poniedžiátek ieatr zamknięty z powodu wiijt. 


REPERTUAR TEATRU MAŁEGO, Gródecka 2 b: 


Piątek o g. 7 „Sprawa Kaizera". 

Sobota o g 7 „Pokojówka szuka miejsca". 
Niedziela o g. 1 „Pokojówka szuka miejsca”. 
Poniedziałek teatr zamknięty z powodu wilji. 


KŁPERTUAR TEATRU NOWOSCI, ul. Słoneczna: 
Piątek o g. 7 „Kró owa Montmartru*, operetka. 
Sobota O g. 7 „Królowa Montmartru“, 


Niedziela n g. i „Królowa Montmartru", 
pme teatr zamknięty z powodu wilji. 


op g 7 „Madame 
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TEATR LITER-ARTYST. „BAGATELA*, ul. Rejtana 3. 


Część l.: „Instytut dla Samobójców* sketch w 1-ym 
'akcie. — Część soiowa: Chitta & Dolores — Windheim 
— Mirski. — Część Jll: „Djabiki* farsa w I akcie. — 
'Uwaga! W dnie świąt Boże ,o Narodzenia dwa przed- 
„stawienia. Pierwsze vd 6-ej, drugie od 8'3U wieczorem. 
Początek o g. 8 wieczor. -- Przedsprzedaż: w składzie, 
„nut WP. Seyfartha, Akademicka 6 


BŁ 
TEALR ŻYD. dyr. S. M. GIMPEL, Jagiellonska 11. 
| _Piątek, sobota, niedziela o 730 „Szmul dorobkie- 
'wicz*, z > "15 
Sobota o g. 330 „Kałeka*. 
Niedzieła o g. 3:50 „t rzekazanie Mojżesza”. 
— *a+— 

UROCZYSTA AKADEMIA odbędzie się w 
„sobotę dnia 22. grudma 1923 r., jako w rocznicę 
tragicznego zgonu Pierwszego Prezydenta Rze- 
„szypospolliej š. p. Gabryela Narutowicza, ku 
‘Jego kzci, w wielkiej sali Rady miejskiej. Po- 
 czątek o godz. 7.mej wieczorem. W. skład pro- 
gramu wiehodzi śpiew chóra Tow. Muzycznego, 
przemówienie oraz deklamacja Czesława Krzy- 
żanowskiego. Wstęp wolny. 

NOC SYLWESTROWA W TEATRZE WIEL- 
kim, odbedzie się w poniedziałek 31. grudnia 
1923 r. od godz. 11. w noty. Związek Arty] 
stów Scen Polskich gniazdo Lwów, przygotował 
program niezwykle dowcipny, lak, że zapewniu- 
ny jest rekord śmiachn. W programie jest mig- 
dzy ianemi świetna operetka „Arystokraci wo? 
jean!t” oraz dwie rekordowe farsy. W przedsta- 
wieniu biorą udział artyści i artystki dramatu 
opery, operetki i balelu. Bilety do nabycja od 
czwartku, dnia 27. grudnia t. r. w Teatrze Wiel- 
kim od 10 — 1 rano i od 4 — 6 wieczorem, | 
wejście od ul. Kazimierzowskiej. 

TRADYCYJNA REDUTA TEATRALNA W 
GMACHU HR. SKARBKA (kiro Lew). Staraniem 
Związku Artystów Ścen Polskich, gniazdo Lwów! 
odbędzie się w poniedziałek, 31. grudnia 1928 
r. Poszątek o godzinie 11. w nocy. W nader u- 
rozmaiconym programie udział bjorą artyści 
trzech Teatrów Miejskich. Do tańca przygrywać 
hędą dwie orkiestry naprzemian. Wiele niespo- 
dzianek. Promia dla najpięk sejszej maski. Bu- 
fet obficie zaopatrzeny — ceny przystępne. Za- 
rząd Związku dokłąda wszelkich starań, by re. 
duta, ta przypomniała dawne czasy, kiedy: na 
„Redntę Teatralna“ spieszył cały Lwów. — 
Bliższe szczegóły w afiszach. Bilety wcześniej 
do nabycia od czwartku dnia 27, grudnia b. r. 
w kasie kina „Lew“. 

SPRZEDAŻ BLOCZKÓW ABONAMENTO- 
WYCH NA STYCZEŃ już się rozpoczęła w Te- 
atrze Wielkim od 10 — 12 przedpoludniem i 
od 7 — 8 wiaczorem. Aponamenty n na styczeń 
sprzedaje się tylko w ściśle ograniczonej licz. 
lie. Zwraca się uwagę, że im kto wcześniej na- 
bedzie abonamant, ma lepsze szanse zrealizowa- 
nia g0. 

„AIDA“ po raz ostalni przed świętami jdzie 
w sobote ta piękna opera z pp. Nahlikówną, 
Green, Mannem, Cyganikiem i inn. 

NOWA OPERETKA. Dzisiejsza premièra w 
Teatrze Nowości pod każdym w zględem zapowia” 
da się znakomicie. Nowe dskoraeje wyszły z pod 


-pendzla Balka i Mackiewicza. 


STYPENDYSTA RZĄDU FRANCUSKIEGO, 
p. Henryk Szatkowski, 


skiego Towarzysiwa Wzajemnych ubezpieczeń, 
uzyskał na uniwersytecie Jagiellońskim doktorat 
praw. P. dr. Szatkowski ukończył wydział nauk 
poiitycznych i jedzie w tym mie.iącu do Paryża, 
jako stypendysta rządu francuskiego, na dalsze 
studja z dziedziny prawa rzymskiego. 

_ ARTYSTA MALARZ P. MACKIEWICZ jeden. 
z dekoratorów moskiewskiego teatru Stanislaw- 
skiego, znany, również z wystaw dzieł awojch 
w Warszawie, Krakowie i Lwowie, wybitnie u- 
taleniowany i specjalnie przygotowany na polu 
malarstwa teatralno. dekoracyjnego został. zam 
angażowany ua, stałe do wawy Miejskich we 
Lwowie. iwa 

OSPAŁY KUCH FkŁEDŚWIĄJECZNY. Nie- 
bywały zastój panuje żak w sklepach spożyw- 
czych, jakoteż i w innych, gdyż wygórowane 
ceny umiemożliwiają przedświąteczne zakupy. Po- 
mimo minnimalnych zakupów paskarze stale pod- 
moszą ceny żywności — Policja wynotowała po- 
nownie nazwiska wielu rzeźników, którzy: wstrzy- 
mywaniem się od wyrębu mięsa chcą wymusić 
przyznanie im wyższych cen. Również w okolicy 
ulicy Halickjej wynotowano wiele firm, które nie 
wystawiają cen na towarach. 

"CENY ZBOŻA. Na giełdzie zbożowej we 
Lwuwie pamowała wczoraj tendencja chwiejna. 
Notowano: pszenicę 15—-16,500, żyto 9,200—9,600, 
jęczmień browarniany db 9,800, owies 8,600, hrecz- 
ka 13,000 tys.; mąka pszenna 40-proe. 30 milj., 
55-proc. 25, 70-proc. 20, żytnia 60-proc. 20, 70-proc. 
18, otręby pezen. 6, żytn. 5 milj. mk. za 100 kg. 

POWRÓT HALLERA Z KRAINY DOLARÓW 
Warszawski korespondent „Naprzodu donosi, iż 
otrzymał z Nowego Yorku następujący telegram: 
Zebranie, otltyte przez gen. Hallera w Nowym 
Yorku, zakończyło się eniuzjastyczną owacją dla 
Piłsudskiego. Po swych niepowodzeriach p. Hal- 
ler wraca db Europy na okręcie „Majestic“. 

Z NĘDZY MIESZKANIOWEJ. W majbliższy 
piątek ma być wyrzucony z miaszkanja p. Henryk 
Faber, b. oficer W. P., zamieszkały przy ut. 
Podtewskiego. Odnajmującym mieszkanie jest nie- 
jaki Eber, stałe zamieszkały w Wiedniu, który 
jednak wygrał proces. — Dr. Ludwik Lewin, wła- 
ściciel rea ności przy ul. Wałowej, procesuje się 
z 8-ma swymi lokatorami, oraz z właścicielką | 
sklepu z meblami, p. W., i wszystkich ich chce 
się pozbyć. Tragedi mieszkeniowych, jak widzi- 
my, nie braknie w przyszłości we Lwowie. 

DWA MILIONY MAREK pogotowiu ratun- 
kowemu ofiarowali drowje Adblfowie Doicherowie 
z okazji 25-letniaj rocznicy małżeństwa. — Wy- 
| padek podotny jest dość rz d:i w kronikach tej 
instytucji. 

OCHRANNIK CZY WYCHOWAWCA? Jak 
dznosi w ukr.ińskjim języku wychodząca „Woła 
Naroda”, inspekior husiatyńskjego okręgu szkol- 
nego, p. Samborski, w wszechpolskim zapale 
kazał z prywainej szkoły ukraińskiej w Kopy- 
czyńcach „wyrzucić“ portret Szewczenki, jakoteż 
nalepki papierowe (Bogu ducha winne), przedsta- 
wiające wzór wyszywanek stylu ukraińskiego. — 
Jak widzimy, p. Samborski system hakatyzmu 
pruskiego usiłuje .przeszczepić ma kresy. Takie 
jednak „urzędowanie“ nie doprowzd i wcale do 
„zcspołernia kresów wschaxlich z macjerzą”, ani 
też wcale mie ugruniuje tamże kultury polskiej 
„kKultura.me' postępowanie p. inspektora. 

OFENZYWĄ  KOSZERNYCH  PASKARZY 
MIĘSNYCH. Od dnia 20 bm. obowiązuje taryfa 
maksymalna, weile której 1 kg. mięsa koszernego 
kosztuje 860 tys. wraz z dbkładką 200%% kości. 
Wczoraj wszyscy rzeźnicy, sprzedający mięso ko- 
szernc, jakby zmówieni, żądali i sprzedawali mię- 
so to po 1 miljonie 400 tys. mk. za 1 kg. Również 
za chleb pobierano po sklepach ponad cenę ta- 
ryfową. Wołobójcy, gdy się im zwróciło uwagę 
na iaryfę,nie zwracając uwagi na nią, zamiast 200% 
dawali 800%% kości na wagę. Czy nie ma kto wglą- 
dnąć w te praktyki paskarzy ? 

' WŁAŚCICIELKA REALNOŚCI ': ZGINĘŁA 
POD KOŁAMI WOZU. Wczoraj (doniesiono poli- 
cji, iż przejechaną w lul. Kazimierzowskiej jest 
50-leinia Klara Rajczuk, żona Rubina, właściciela ! 
kamienicy przy ul. Domsa 1, 6. Aresztowany |, 
Leon Goldfisch, który kierował wozem w kry- 
tycznym czasie, został wczoraj wypuszczony z 
aresztu. Będzie on odpowiadał przd sądem ża: 


syn dyrektora Krakow- | nieostrożną iazdę. 


| NIEMOWLĘ NA MROZIE. W bramie realno- 

ści przy ul. Na Bajki 39 znaleziono: niemowlę płci 
| żeńskiej, liczące około 10 dni, owinięte w białą 
| poduszkę. Dozorczyni tej realności zaopiekowała 
się podlrzbtkiem. ` > EP, 

SPÓR O ZŁOLE POLSKIE. Majer Lauw- 
pacht w maju r. b. pobrał na kredyt materję, 
wartości 4,500.000 mk. w sklepie Weimreba w 
gmachu Skarbka, poczem dał w zastaw swe kosz- 
towności wartości 2 milj. mk. Obecnie dłużnik 
chciał wyrównać swe zobowiązanie i odebrać 
kosztowności. Weinreb zażądał 84 złotych pol., 
Lauterpacht dawał jednak tylko 15 milj. mk. Za- 
wezwano w końcu policję do josądzenia sprawy, 
która doprowadziła do Hamanggnizowego załatwie- 
tia sporu. A 

MURY NIE CHRONIĄ PRZED VERW A 
CZAMI. Przedostatniej nocy złodzieje przez wy- 
bity otwór w sąsisdniej reainości dostali się do 
składu żelaza E. Reicha przy! ul. Słonecznej. Tu 
skradł wielką jlość gwożdzi kluczów francu- 
skich i innych przedmiotów, puczem zbiszli — 
Szkoda wynosi około 400 niljonów marek. 

. W fabryce mydła Briichensteina, po włama- 
niu się, skradziono 300 kg. mydła wartości aqe 
miijonów mk. my z am 

PLAGA WIEŚNIAKOW. Na ek Suzelc- 
ckim bandy wyrostków porywają co cię da z wo 
zów i uciekają z łupem. Wczoraj w ul. Skarb- 
kowskiej przytrzymał poticjant F. Łastowieckiego, 
który unosił tłamak M. Wożniaka z Mjkłaszowa. 


Dziś podrożała taryfa kolejowa 
100 procent. 


„ Wczoraj nadeszła z Warszawy wiadomość, 
że od 21 bm. będzie podwyższona taryfa kole- 
jowa o 100 proceni. 

Jest to realizacja zapuwiedzj ostatniego rzą- 
| du o samowystarczainości bilansu kolejowego. 

l W każym razie jest to „miła miespodzian 
ka“ na WA PP. | 


V| NADESŁANE. [v] 


KINIE; 


Dentystyczne ambulatorium ambulatorium 


kolejowe i robotnicze 
Kętrzyńskiego 21, (miedzy Sokołem II. a szkołą Konarskiego) 


za legitymacją na raty. 


wau wi "ACE najtrwalsze kra- 
jowe) i zagraniczne  1i6s 


BICK i NEUBAUER 
VBU NIU Pańska 21. 21. 
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ZAMACH ANGLII NA NIEPODLEGŁOŚĆ 
AFGANISTANU. 


MOSKWA, 20. grudnia. (Pat). Donoszą z 
Kabala ‘via Taszkent, że przedstawiciel Angfji 
w Afganistanie Humpvies z powodu zamordo- 
wania obywatel angielskich na pogranicznej 
strefie Aiganustanu wystosował do rządu Afga- 
nistanu ultęmatum, w którem domaga się przyję- 
«ia wszystkich postawionych warunków a w 
szczególności zarwunia wszeękich stosunków ze 
związkiem ropuciik sowieckich. Nota oświad- 
eza dalej, że w razio odrzucenąa tych warunków 
gija nie powstrzyma się przed nową wojną. 

W kołach politycznych ultimatum angiel. 
skio wywołała we kie zaniepokojenie. W, kolach 
tych uważają kowiem, że nota angielska jest za- 
machem na niepo leglość Afganistanu. Pozba- 

PE Afganistanu niepodległości Jest równo- 

cześnie usunięcjem państwa buforowego po- 

między związkie: n republik sowieckich a Anglją. 

` Czeczirm poinformował przedstawicieli pra- 

i Sy o już od dawna przygotowywanych operacjach 

wojskowych Anglji przeciw 'Afganistanowi i 

przeciwstawił pokojową politykę rządu sowiec- 
' | kiego ;ntrygom Angliji. 
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— Z Rady miejskiej. 


` „DZIENNIK LUDOWY" 


Podwyższone opłaty miejskie. 


Rada miejska zajmowała się wczoraj mniej 
więcej temi samem: sprawami, jakjemi bardzo in- 
tenzywnie od! szeregu lat zajmują się kupcy, ban- 
kierzy, handlarze, producenci i t. d.: Po ile dolar? 

' Od tego zaieżna jest cena chieba, mąki, wę- 
gla, obuwia, no i... podatku. `~ ` ży) 

Rada miejska bez protestu Zicasumowała 
wczoraj uchwałę swoją z dnia 30 października 
w sprawie opłat od psów, uchwaliła ponowną 
podwyżkę opłai wodociągowych, wprowadziła 
„cały szereg opłat, dostosowanych u» wartości do- 
ba "pa aih pz w ? 
-` Po referatach rr Chajesa I Wiksła uchwa- 
lono wprowadzić następujący 
PODATEK OD WINA, MIODU, PIWA; I WODKI: 


Od 1 litra wina beczkowego opłata będzie wyno- 
siła po 120 tys. mk., we flaszkach 180 tys. mk, 
szampańskiego 360 tys. mk. szampyna zagranicz- 
mego i miljom, 200 tys. od 1 itra. Uchwała wcho- 
dzi w życie po zatwjerdzeniu przez ministerstwo 
skarbu. ' - 

Podatek od miodu wynosić byd 16 od 1 litra 
miodu pi.mego 80 tys. mk., od każdego kilograma 
miodu przaśnego do wyrobu miodu pitnego 36 tys. 

Ponadto podwyższono podatek cd piwa o 100 
pue, OU napojów spirytusowych 80 proc. od 
każdorazowo obowiązującej taryty rządowej. 

Następnie uchwalono w myśl referatu r. Uha- 
jesa pobierać, jak każdego roku, 

PODATEK SYLWESTROWY 


na rzecz gminy w wysokości 50 proc. od rachun- 
ku, począwszy ođ godz. 9 wieczór dma 3i gru- 
dnia do godz. 8 rano” daia 1 stycznia 1924 r. 


PODATEK OD PSÓW. 


Zaledwie kilka tygodni temu, blo 3U pazdzier- 
nika br. uchwaliła rada miejska wprowadzić pod- 
wyższony podatek od psów: po 100, 200, i 300 tys. 
marek. Uchwała ta, która miała zacząć obowią- 
zywać od! nowego roku, już jest nieaktualna — 
100 tysięcy jest już zdawkową monetą. Wobec 
tego po referacie r. Bol. Lewickiego uchwalono 
zreasumcwać poprzeidnią uchwałę, a wprowadzić 
nowe, dostosowane do dzisiejszej wartości marki 
opłaty za psy. Opłaty będą wynosiły od jednego 
psa 1 miljon mk., od! następnego 2 miljony, od 
trzeciego 3 miljony, za pea łańcuchowego 500 tys., 
za samice liczy się podwójnie. y 

Przy tej sposotności r. red. Laskownicki wy- 
stąpił przeciw poľwójmemu trapieniu psów przez 
linewki i kagańce. Pies, zaopatrzony w kaganiec, 
przestaje już być nietezpieczny, zbyteczna więc 
już jest linewka i odwrotnie, pies prowadzony 
na linewce moż? być wolny od kagańca. W związ- 
ku z tem uchwalomo rezolucję, która zostanie 
oddama do rozstrzygnięcia R.d je zdrowia. 

Po referacie dra Poratyńskiego, nrhwalono 
wprowadzić znacznie - i 


PODWYŻSZONE 'OPŁATY ZA WODĘ. 


Opłaty bedą wyïosiły ud każdzj Kuawity pra: d- 
wojennej czynszu 8100 mk., za 1 metr sześcienny 
wody pobieranej na wodomierze 150 tys. mk. - 

Po załatwieniu kilku drobniejszych spraw, 
prez. Neuman posiedzenie zamknął. | 


—ęRĘ— 
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Dolar spada, akcje idą w górę. 


Chjeńscy ministrowie skarbu marce po!ski>j 
spraw iii pogrzeb pierwszej klasy. Gdy usunięto 
rząd chjeno- piasta, zespół. len wysilał się, aby 
z tego: powodu, marka polska spadła gwallo- 
wnie. PKKP. pozostająca pod kierownictwem b. 
min. Kucharskiego placita dolary o wiele wyżej, 
niż waluciarze, Szyk że spekulanci bardziej ce, 
nili markę polska, niż rządowa instytucja, która, 
wydała te pieniądze. Giełda okejalna w War. 
szawie, wzorując się na Kase pożyczkowej 
wczoraj jeszcza płaciła za dolary wyżej ponad 
kurs czarnej gieldy. Wysiłki te zadąsanych 
chjeniarzy spowodowały wzrost marki polskiej 
w dniach tworzenia się nowego rządu, nie wi 
tych jednak rozmiarach jak tego oczekiwali i 
spodziewali się. 

Wezoraj natomiast na wieść © objęciu rządu 
przez nowo ministerjam dolar począł tracić szyb- 
ko cenę. Spekulanci przerzucili sję nu spekula- 
cję z akcjami, które wczoraj znacznie zyskały 
na wartości 


Przedwczoraj płacono dolary po 6.905, tys. 
wczoraj z rana 6.600, zaś wieczorem. 6.150 tys. 
czyli, źe w przeciągu jednej doby spadły w 
800 tys. mk. Kor. czeskie w wolnych obrotach 
płacono do 128 tys., leje 30, funty 27.500 tys. 

Na gieldzie warszawskiej wczoraj płacono 
miijonówkę do 205 tys., 8 proc. pożyczkę do 10 
milj. dolary od 6.100, fr. złote 1.183 tys. 

PKKP. we Lwowie włezoraj płaciła: dolary 
6.100, kanad. 5900, franki franc. 820, fr. belg. 
280, fr. szwajc. 1060, funty 26.400, liry 264 
tys. mk. A 

Akcje przemysłowe miały tendencję silni" 
zwyżkową. Płacono: Chodorów od 8.800, tys. 
Cegielski 1.480, Ćmielów 1.550, Gafota 350, Qi- 
kos 8.000, Parowozy 875, Pezet 375, Polska na- 
fta 1.000, Połskie tow. bud. 250, Rakszawa 8.100, 
Siersza elektr. 320, Siersza górn. 14.250, Tepe- 
ge 5.100, Tesp 9.100, Zieleniewski 24 mil. mk. 

Sytuacja giełdowa wyjaśni sią jednak za 
kilka dni. 
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3 sali sądowej. 


Krwawe porachunki sąsiedzkie. 


Nie bardzo po sąsiedzku żyją z sobą rodzjny 
Rederów i Uryszów w Dublanach. Powstawały 
między nimi częste spory i bójki, kłócono się 
z sobą o byle co, młode łatonośle obu rodzin nie- 
maz z nożami w ręku skakały sobie klo oczu. AŻ 
raz doszło do tragicznego końca. Było to 26 sierp- 
nia br. Obok szkoły odbywała się zabawa ludo- 
wa w całej pełni. Brała w niej udzjał prawie cała 
wieś, byli też Rederowie Andrzej, Kazimierz i 
Józef, rzecz dziwna, wszyscy uzbrojeni, byli też 
Uryszowie. Naraz rozpoczęła się bójka. Józef 
Reder dźgmął nożem Michała Urysza, wskutek 
czego mastąpił silny upływ krwi. Bezpośrednio 
'po tem Andrzej Rader strzelił z uciętego kara- 
binu, a pocisk przymiósł straszne żniwo. Od: kuli 
zginął brat jego Kazimierz, ta sama kula trafiła 
w rękę Józefa Redera, nakoniec (dotarła do skro- 
ni Michała Urysza, który wkrótce skonał. 

Wczoraj przed sądem przysięgłych stanęli 
oskarżeni o morderstwo bracia Andrzej i Józef 
Rederowie. Obaj wypierają się winy; Andrzej tłu- 


maczy się zupełnym brakiem przytomności w kry- 
tycznej chwili wskutek pijaństwa. A 
Rozprawie przewodniczy r. Majer, oskarża 
prok. Giirtler, bronią adwokaci dr. Pieracki i 
Łysiak. A 
mo M WENOCZJEWE "© | "HR" EDI _| 


komunikaty. 


X ZWIĄZEK PRACOWNIKÓW SKOÓRZA- 
NYCH w Małopolsce urządza w środę 26 grudnia 
1928 r. 

świąteczny Wisczór Taneczny 
w sali lzby Rękocuielniczej, pl. Strzełecki, — 
Dochód z Wieczorku ma wdowy 1 sieroty po 
ofiarach walk H:topucowych. Początek o godz. 
9-tej wieczór. 


i 


X WIECZÓR PRZEŹROCZY ZIMOWYCH u- 
rządza Sekcja narciarska I. L. K, S. Czarni w pią- 
tek 21 bm. o godz. 7-mej w lokalu Klubu przy ul. 
Rutowskiego 8, I. p. 

W sobotę 22 bm. wyjeżdza wycieczka Sekcji 
nare. laL. K. S. Czami (do Sławska. Odjazd 
ze Lwowa o godz. 450 popołudniu. 


i 
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"FREY, "RARE | 
| Baczność czlonkowie! 


„OKRĘGÓWKI' 


ı Spółdzielni Pracowników Kolejowych 

we Lwowie, w Brodach, Chyrowie, Droho- 
byczu, Stryju, Przeworsku, Ławocznem, Sko- 
lem, Sambo.ze, Tuve, Złoczowie i Zagórzu 


M MIANA 


i należy gu wykupić najdalej do ania za-go 
grudnia b. r. w przynależnym sklepie. 
Po tym terminie żadne reklamacje nie będą 

uwzględnione. 4. „dł 
Er aa TAT] FZ a E 
Na wdowy i sieroty po poległych 
w dniach listopadowych. 
(Ciąg dalszy). 
Pracownicy parowozewni Lwów-Wachód 
„ - _ (Kieparówy: 


Z. Malinowski 1,000.000; A. Semen 1,000.000 
N. Chaburski 1,000.000; K. Helm, 500.000; K. 


„|Łoziński 380.000; B. Sienkiewicz 250.000; R. 


Buczyński 500.000; F. Hutter 500.000; W. Zajic 
400.000; M: Olejnik 200.000; L. Horbaczyński 
500.000; J. Hrebenko 500.000; P. Kozak 500000; 
W. Kędzierowski 450.000; S. Zduńczyk 500.000; 
M. Slawarski 250.000; J. Kostuń 50.000; A Po- 
luszyński 100.000; J. Gajewski 250.060; J. Kita, 
50.000; J. Szepela 100.000; L. Gruszczyński 
50.000: J. Szankwajier 100.000; P. Baszyński 
100.000; M. Stasiak 250.000; R. Jergen 100000; 
J. Bruch 50.000: M. Hemerling 500.000; J Mo- 
rawski 50.000; J. Eichelbergel 100.000: Z Gar 
mada, 50.000; K. Kot 150.000: K. Bielecki 500.000; 
W. Cząstkiowiuż 200.000; W. > kop 250.000; L. 
Tyczyński 100.000; M. Szmigiel 250.000; F Rip- 
per 500.000; B. Romin 200.000; A  Ferkaluk 
100.000; S. Pamula 150.000; A. Rostek 100000, 
P. Krytous 215.000; B. Rudy 240.000: A Pozow» 
ski 500.000; W. Bukofaj 250.000; 7. Eberbach 
371.000; M. Domaradzki 250.000; F. Dobosz 
250.000; M. Górski 500.000; M. Sycher 250 000; 
F. Pawłowski 300.000. 
Razem 15,964.000 marck. | 

Dalsze datki na ten cel przyjmuje Admini. 
stracja „Dziennika Ludowego", Sykstuska 21, II. p. 
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onarpe i Towarysi 


Kupujcie tylko u tych 
firm, Które się ogła- 
szają w Dzienniku Lu- 
3 dowym. == 


3 ruchu robołniczego. 


A 

RADA ZAWODOWA we Lwowie odbędzie 
dalszy ciąg swego Zebrania w Subotę dnia 22 
b. m o godz. 6 wieczór w lokalu Pracowników 
gminnych urmianska 2. 

Porządek obrad: 

1) Zakończenie dyskusji wyborczej. 

2) Wybory Komisji wykonawczej. 

3) Uchwalenie opłat na r. 1924, 

4) Wolne wnioski. EJ 

TE 


P. Thugutt nie zdołał uformować rządu 
1 z tego powodu reakcja uderzyła w wielki bę- 
ben radości. Najokropniejsza rzecz, że Piłsudski 
miał być ministrem spraw wojskowych! Piłsud- 
skil Wprawdzie, tuż po rozejściu się pogłoski 
po pismach o rzekomein wejściu do gabinetu 
Piłsudskiego nastąpiło kategoryczne zaprzeczenie 
z aułoratywnych źródeł, „że b. naczelny wódz 
absolutnie nie zamierza brać udziału w rządzie, 
to jednak nie przeszkadza wyjcowi z „Rzpltej* 
natrząsać się z pomysłu p. Thugutta (gdyby 
taki pomysł był, nie możnaby go istotnie uwa: 


%Żać za zbyt szczęśliwy) ne i oczywiście radować 


się setnie, że Thuguttowi się „nie udało“. Pan 
NcuwerteNowaczyltski pisze: 

„Dwa dni, pełne dwa dni, staliśmy jako 
naród nad brzegiem przepaści... (I) 

Dziś to sobie można już śmiało powiedzieć, 
że istotnie Opatrzność nad nami, jako pań- 
stwem (7?) czuwała, że w tem całem nieszczę- 
ściu mamy jednak dziwne szczęście, że... jakoś 
tam będzie z nami panami Sarmatami (P. Neu- 
wert też Sarmata). 

Bo i pomyślmy sobie, że wczoraj jeszcze, 
groził nam gabinet, w którym tekę Minister- 
stwa Spraw Wojskowych, a w tym wypadku 
ministerstwa wojny miał dostać w swe ręce p. 
Józef Piłsudski, a premierem miał być... wódz 
Wyzwoleńców. Czem to groziło dalej, to domy- 

` S EET Afr y g a OSR r - * 


Rzezimieszek ma głos. 


„DZIENNIK LUDOWY“ 


slają się chyba wszyscy, pamiętają, że z tem 
nazwiskiem w paszczy (!) mordował tłum 
miesiąc temu ułanów polskich, rozbrajał pie- 
chotę, eksproprjował pancerki. Czem to groziło, 
tego domyślają się wszyscy, znający dalekie od 
podziwu nastroje wobec p. Piłsudskiego omal 
całego (?) korpusu oficerskiego, oraz nastroje 
licznych garnizonów i całych gatunków broni. 
Perspektywy były więc: w styczniu zamieszki 
w stylu krakowskim, w marcu druga wojna 
z Rosją. Niema w Polsce nazwiska tak draźnią- 
cego równocześnie i Rosję i Francję i Anglję, 
właśnie i Anglję, jak nazwisko p. Piłsudskiego, 
synonimicznego, z awanturami, z ryzykami, z za- 
dzieraniami, ze stukaniem szablą, nazwiska bar- 
dziej antypacylistycznego we Wschodniej Euro- 
pie, wyzywającego i prowokującego Rosję, Li- 
twę, krępującego i kłopotliwego dziś i dla 
Rumunji, a popularnego jeszcze conieco tylko 
w jednem mocarstwie, na mapie globu nie za- 
znaczonem ... 

Jest stare wulgarne, bodaj że lokalne okre- 
ślenie, którem często się posługują przekupnie 
na rynku: „Piuj mu w gębę, aon ci powie, że 
deszcz pada“. Cała uczciwa opinja wyrobiła 
sobie sąd o Neuwercie, tylko on sam nie chce 
wiedzieć, jak nim pogardza ogół, mimo że tej 
pogardy dowody miał nieraz na swojej... gębie. 

an 


sobowtór Sokratesa w polskiem kolejnictwie. 


Minister kolejow, inż. p, Nosowicz cieszy się 
wyjątkowymi względami lwowskiej prokuratorji 
panstwa, jeżeli ta skonfiskowała niedawno arty- 
kuł wstępny jednego z tutejszych dzienników, 
poddający Ściśle rzeczowej a słusznej ocenie re- 
gime p. Nosowicza w polskiem kolejnictwie. Pod 
tym wzgledem warszawski p. prokurator okazał 
się już mniej dżen'elmeńskim, * ponieważ nie 
oszczedził p. Nosowiczowi słów gorzkiej prawdy, 
jaką w kilka dni później wypowiedział pod 
adresem p. Nosowicza bratni nasz organ, „iło- 
botnik* warszawski w artykule pod wcale wy- 
mownyin tytułem: „Minister, który nic nie wie“. 
Istotnie też p. min. Nosowicz mógłby według 
przedstawienia „Robotnika* złożyć z odznacze- 
nien egzamin na ...Sokratesa, skoro równie jak 
ów filozof starożytnej Hellady.. „wie, że nic 
nieswie* ;?.. 

O czem w szezególności pisał „Robotnik” ? 

O dyskusji na sejmowej komisji komunika- 
cyjnej w obczności min. koleji żel., p. Nosowi- 
cza. Na dziesiątki najpoważniejszych a aktual- 
nych pytan wzgl. interpelacji, skierowanych 
w czasie debaty przez posłów Hausnera, Kury- 
łowicza i innych do p. min, NosoWicza w spra- 
wach xolejnictwa, p. Nosowicz albo nie umiał 
naieżycie odpowiedzieć, Jub najczęściej zasłaniał 
się uwagą, iż... „przyśle referenta* celem wyja- 
śnienia danych kwestji. Była to doprawdy pa- 
radna rozmowa... „dziada z obrazem“... z tem, 
że p. Nosowicz znukomicie odegrał rolę... dru- 
giego. 

Do jakiego bowiem typu „mędrców* należy 
p. min. Nosowicz? Do t. zw. „kujonów* | Jest to 
mianowicie gatunek ludzi zresztą wyjątkowo pil- 


nych i pracowitych, lecz o słabem uzdolnieniu, ! 


nie nadających się do ujmowania całokształtu 
większych zagadnień, osobników bez szerszej 
inicjatywy i rozmachu Stąd nie powinien był 
p. Nosowicz wzlatywać wyżej, ponad prezesurę 
szczupłej dyrekcji kolejowej, a najbardziej odpo- 
wiedziałby zadaniu... na stanowisku szefa sekcji 
utrzymania dróg żei. 

- A jednak inż. p. Nosowicz został ministrem 
kolejowym ; w Polsce * na domiar wszedł pod 
dyktat do gabinetu, gdzie znaleźli się firmowi 
politycy stronnictw Chjeny i P. S, L. „Piast“ 1? 

P. inż, Nosowiczawi postawiono za warunek 
osiągnięcia ministerjalnego fotelu przedewszyst- 
kiem całkowitą powolność wobec życzeń miaro- 
dajnych czynników bogoojczyżnianych w kie- 
runku prowadzenia odpowiedniej polityki perso- 
nalnej w kolejnictwie, na co p. Nosowicz chę- 
tnie przystał i przyrzekł doraźnie egzekwować 
odnośne.. „wskazówki“. O resztę nie pytano. 
Dlatego widzimy ostatnio w resorcie p. Nosowi- 
cza szereg mocno „interesujących“ (1?) pocią- 
gnięć administracyjnych, protekcyjnych, partyj- 
nych i osobistych, które zdradzają wybitne uza- 
leżnienie się p. Nosowicza od Chjeny, od Pol- 
skiego Związku kolejowców -i patronujących 
temu Związkowi słer politycznych. 

Tak — tak! P. Nosowicz jest istotnie prze- 
chwaloną wielkością, a pozatem najprzeciętniej- 
szym zjadaczem chleba. W czasie swojego kole- 
jowego regime dla kolejnictwa polskiego dotych- 
czas zupelnie nie nie zrobił, prócz... zarządzonej 
militaryzacji i... chaotycznych pensjonowan. 
Można więc bez jakichkolwiek skrupułów i wy- 
rzutów zrezygnować z gabinetowo - fachowych 
usług p. inż. Nosowicza. 


— $ ie — 


Współczesna liryka polska. 
Druga część wykładu p, Ostapa Ortwina: 


Poezja współczesna — mówił p. Orlwin w 
dalszym ciągu swego odczytu, z którego pierw- 
szej części sprawozdanie podaliśmy onegdaj — 
charakteryzuje się przedewszystkiem brakiem 
wszelkich pierwiastków idealistycznych. Mio- 
dzież żyjąca w czasach wojny patrzyła przez 
szereg lat na bankructwo różnych idei, na upa- 
dek wszelkiego autorytetu i z chaosu powojen- 
nej psychiki wyłowiła jedną warlość — ideę 
życia, radości istnienia. i 

Poeta dnia dzisiejszego odrzucił sztuczną 
pozę, moralizowanie, kunsztowne frazesy — zer- 
wał z samotniczem marzycielstwem, a zstąpił 


w szary tłum, w zgiełk chwili bieżącej i języ- 
kiem prostym, pozbawionym górnolotnego pa- 
tosu opiewa codzienne zdarzenia, przedmioty 
błahe, uczucia chwilowe. W ten sposób poezja 
stała się dosiępną każdemu i znalazła nową 
rację bytu. 

| Ale wielbiąc życie, którego nowo objawiony 
urok, stał się jakby wielkiem odkryciem dzi- 
siejszej twórczości — nie szukają młodzi poeci 
realnego wyrazu dla tych nowych wartości, ani 
ustosunkowania swych pojęć do różnych prze- 


jawów życia 


Gel młodej poezji jest wyłącznie estetyczny, 
artystowski, z wykluczeniem praktycznie wyra- 
żających się haseł i dążenia do rozwiązania za- 
gadnień społecznych i życiowych. i 
Í —4 1 
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Co p. Wł. Grabski ma „doprowadzić 
do końca?" 


„Słowo Polskie* utula się, jak może, w swym 
żalu po zgasłej potędze. 

Artykuł wstępny rozpatrujący sytuację pe 
powstaniu nowego rządu, taką wyraża nadzieję: 

„Rząd pozaparlamentarny Wład, Graskiego 
jest jedynie możliwy w obecnej sytucji polity- 
cznej, Jest bezpartyjny, wyraźnej fizjognomii 
politycznej nie ma, jednakże spełni on w zu- 
pełności swą rolę, jeżeli doprowadzi da końca 
zainicjowaną przez poprzedni rząd parla- 
mentarny akcję uzdrowienia polskich finansów*, 

Jak wyglądała ta akcja, wiemy i czujemy, 
aż nadto dobrze. 

Więc endecy życzą nowemu min. skarbu, 
by dalej, aż „do końca* prowadził na wzór p. 
Kucharskiego spadek marki, a wzrost kursu do- 
lara, by aż do końca prowadził „zainicjowaną* 
przez rząd poprzedni ruinę państwa i społeczeń- 
stwa,.. 

Hm, bm, ciekawe życzenia,.. (m.) 


IEEE" "Ram" 5__ (YTEJEWAEWYYYYWN TEE" FOTY 
Prasa spółdzielcza. 


Począwszy od dnia 1 stycznia 1924 roku 
„Spółdzielca* zostaje przekształcony na popu- 
larny dwutygodnik, uświadamiający, przezna- 
czony dla najszerszych warstw pracujących. 
Prenumerata roczna wynosić będzie 4 punkty 
księgarskie, kwartalnie 1 punkt ks., cena | egrem- 
plarza 0.20 punktu ks. 

W połowie stycznia 1924 roku ukaże się 
pierwszy numer miesięcznika p.t. „Robotniczy 
Przegiąd Gospodarczy", będącego organem 
Związku Robotniczych Spółdzielni Spożywców 
i Komisji Centralnej Związków Zawodowych 
w Polsce. 

Naczeluym redaktorem Przeglądu jest t. pos. 
z Zaremba. Prenumerata roczna 8 punktów 
sięgarskie, kwartalna 2 nkty ks. Ce e 
0.70 punktów ks. a dd di w 

Adres Redakcji i Administraeji: Warszawa, 
Wolska 44. Związek Robotniczych Spółdzietni 
Spożywców. ) À 

* 

Wyszedł z druku Nr. 24 „Spółdzielcy“, ua 
którego- treść składają się artykuły : 

Czy Z. P. P. S. chce zjednoczenia ruchu 
spółdzielczego Jan Hempel). Przyczynek do wy- 
ników pracy spółdzielczej (M. K.) Wrażenia 
z podróży do Wiednia i Pragi Czeskiej (M. Ja- 
kobskind). Regulamin dla zarządów spółdzielni. 
Ruch spółdzielczy w kraju i zagranicą, Rząd 
„Narodowy“ (B. Hertz). Wiadomości różne. Wy- 
dawnictwa nadesłane. Obwieszczenia. Ogłosze- 
nia. Cena 1 egz. 50.000 mk. 
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x DO OGÓŁU KLASY PRACUJĄCEJ MIA- 
STA LWOWA. Towarzysze i Towarzyszki! Zblj- 
żają się święta Bożego Narodzenia. Gdy wszysoy, 
nawet najbiedniejsi wśród nas czynią świąteczne 
przygotowania, niech nie zapomną o więżnich 
politycznych, tych, którzy w walce o lepszy byt 
i jaśniejszą przyszłość dla kłasy robotniczej nie 
zawahali się poświęcić wszystko, nie wyłączając 
osobistej wolmości. Setki proletarjuszy oderwa- 
nych zostało od swoich najbliższych i najdroż- 
szych ma lala całe. Lata cale spędzają w najcięż- 
szych fizycznie i moralnie warunkach, przypła-. 
cając zdrowiem, a nieraz i życiem za to, że wska- 
zywali drogę, po której roboinicy mogliby dojść 
do zupełnego wyzwolenia. 

Wyrzuceni poza nawias życja — więżniowie 
poiilyczn: — niech czują i niech czerpią otuchę 
z tego, że klasa robotnicza pamięta o nich cə- 
dziennie i zawsze, że ich trud, ich męka jest 
trudem i męka całej klasy robotniczej. 

Dlatego komitet pomocy więźniom politycz- 
nym zwraca się z gorącym apelem db wszystkich 
towarzyszy i towarzyszek o dary świąteczne dla 
naszych więźniów. Datki w pieniądzach i w na- 
turze składać można w Związku metalowców. 

Komibet pomocy: (dla więźniów polityczny. 
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frt Teatr żydowski 


Jagiellonska 11. 
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Piątek, i niedziela o g. 730 "Sobota 6 g 1880.97 | fEoh w r. 1871 Leona Reny. Big tej 


snosobności otwarto sarkofag, zawierający szcząe 
l NICI a e a tki słynnego trybuna i spostrzeżono z przera- 
żeniem, że zwłokom brak głowy i prawej rękil 


Przedsię wzięte dochodzenie wykazało wprawdzie, 


P de M. Gimpet u d w å aktach. i 4 waft y zF że prawą rękę ukradł „na pamiątkę* już pod- 

Przedsp:zedaż biletów przez cały dzień przy kasie teatralnej. czas dokonywania sekcji zwłok Gambetty, kto 

cam jednak i kiedy zdołał ukraść głowę , trybuną, 

z m RER —— Sop dotychczas stwierdzić nie zdołano. Jak wia- 

| 48" Eog | E omo, urna z sercem Leona Gambetty spoczyę 
Dom robotniczy w. Zakopanem. wa w paryskim Panteonie, 

W Zakopanem powstała nowa Robutnicza |swuatur Ksaweiy Prauss, poseł Kazimierz Cza- TRUDNOŚĆ PRZEMYSŁU BIELSKIEGO. 


placówka, która powinna wybitnie zaważyć na |piński, Emilja Niewińska, Wojciech Burnat, dr. 
szali Robotniczego ruchu kulturalnego. W lipcu Karol Kropatsch, Jan Gębicki, Antoni Skałoń, |czuwa bardzo poważne trudności na polu eks- 
1922 r. powstało „Stowarzyszenie Domu Ro- | Józef Burdek, Emil Sedlaczek, Antoni Pach, dr. portowem, Wobec stałego wzrostu kosztów pro- 
botniczego* w Zakopanem”. — (Celem Stow, | Wacław Kraszewski, dr. Antoni Kuczewski, Ma- dukcji.* przemysł ten nie jest w możności wal- 
jest między innymi udostępnienie pobytu w Za-|rja Budziszewska, inż. L. Winnicki i J. Góralik. czyć skutecznie z konkurencją zagraniczną. 

kopanem i jego okolicach członkom organizacji | Po deklaracje i wszelkie informacje zgłaszać 
i instytucji Robotniczych w czasie wypoczynku, |się należy na adres: Wojciech Burnat, Zakopa- RAJ .LEKARZY. Wedlug korespondencji 
urlopu, pomieszczeń dla zbiorowych wycieczek |ne, ul. Łukaszówki 48, „Daily Maila" z Nowego Jorku, pięćdziesiąt ty- 


robotniczych i t. p. Sprawa ta zostanie rozwią- | pozew SOC lekarzy, amerykańskich zapisało w ciągu 
zaną, jeżeli ogół organizacji, instytucji robotni- | =" roku ubieglego pacjentom swomm jedenaście mi- 


czych oraz poszczególnych członków zainteresuje Różne. ljonów recept. upoważniających do nabycia 
się w swoim własnym interesie tą tak potrzebną |———— A ris wódki w charakterze lekarstwa. 

placówką u podnóża Tatr, gdzie zdala od zgiełku KRADZIEŻ GŁUWY GAMBETTY. Niedawno Istniejące w Ameryce prawo prohibicyjne 
i pyłu wielkomiejskiego będzie służyła żądnym pochowano w Nizzy, w grobowcu rodzinnym | pozostawia amatorom napojów alkoholowych 
wypoczynku i rozrywki na łonie natury. Gambettów, zwłoki generała Youinor-Gambetty, tylko te drogę dla ugaszenia męczącego ich pra 


Rękojmią przeprowadzenia zamierzeń Stow. młodszego brata słynnego francuskiego męża | gnienia. * ele Ją" 


niech będą członkowie założyciele, którymi są: | stauu, organizatora obrony francji przeciw Pru- i —. , 
Za wiersz milim. 1 szpalt. zwykle za tekstem aż: O G | « J —V4 E" TJ A >) 
Mp. 12.000. Nadesłane 36.000, w tekście 60.000. 3 I 4 


Be > ul. Żółkiewskiej ję 


Celem sprowadzenia się sprzedajemy towary nasze do końca b. m. po znacznie zredukowanych cenach. 
Zalecając każdemu korzystanie z okazji polecamy się łaskawym względom 


SCHNAPER THIEMAN i B-cia PAC ETWA 


Hurtowne skłagy przyborów szewskich i obuwia 


ZÓŁKIEWSKA 17 — ZÓŁKIEWSKA I6 — GRODECKA 1. 
PEER ETYKA WIE OT CENIE 


<- Okazja świąteczna- Ry, 
<E Naitaniej "a m a, 


: ke Najkorzystniej TE RY 
Najsolidniej g. DAMSKIE i MĘSKIE 


W ostatnich tygodniach przemysł bielski od- 


Na I. stronie 72.000. Drobne ogł. za słowo 10.008 
Komunikaty 48.000, zamiejscowe o 25*j, drożej. 
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`F Firmy I_. KUPFER Lwów, Rynek 41. ka 


„>>> 
„GRAFIKA“ Marek Seide 
"wów, NL. KOŁŁĄTAJA 5 (w podzórzn , 


1622 poslada zawsze na składzie: 


PAPIERY WSZELKIEGO RODZAJU i FORMATO. 
FRZYBORY « iżodłet Rygały, szufle, wie! 
szowni 1 l ę 


MASZYNY DRUKARSKIE, masy do wałków, us 
drukarskię į t. p. 


r TOM kładzie © buwi; i mapat, Tuman 
ii pie Grodecka L= ; AMLA 1 okati. 


"Rok założenia 18581] HRTYRNŁY DOMOWO - GC GOSPODARCZE 


| BOL EC MA 


two Polskę odl t i mo: 
aster nych POPELBAUMA we WIEDY|G . ALOJZY HÜBNER LWÓW RYNEK 38. 
Zastępstwo na wschodnią Małopalskę fabryki przy- | az>WNY SELAD FARB i MATERIALOV 944—10 
borów drukarskich A Kaidyka i Sxa w Poznaniu. fYW=MA ie WOJNIE". CHECYTEIIORIE TORRE CYWWY 7 WE 


"p © ę qQ Kapelusze w ipelusze w wielkim wyborze filcowe i pluszowe w naj- 


zaa aaa nowszych fasonach krajowe i zagraniczne poleca najti iej 
j Dr. Anna KOGUTOWA Mkazi I swieta! BERNARDA WALDMANA SY 


ordynuje W chorobach skórnyeh i wenerycznych od godz 
3 rdy popoł Mieszka obecnie ul. Friedrichów 8, parter LWÓW. IKA ENAIERZOWSK A L, ©. aa 
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WIDAĆ JAK'NA DŁONI 


że w dzisiejszych czasach drożyzny wybierać należy przy zaKupnie obuwia tylko najlepszy towar. Buciki 
firmy „SALAMANDRA“ zdobyły sławę Światową.  jestto w całem słowa znaczeniu najcenniejsze obuwie, 
jakość jeśo bowiem przewyższa cenę. 
Uprasza się zwrócić uwagę na wystawione w oknie wystawowem naszego magazynu liczne modele bucików 
damskich i męskich. 


„SALAMANDRA“ Sraz 'osan odpow LWÓW, ul. Legjonów 11. 


188 , 


Inserujcie “ 


Dziennikij mw AAO IOO 
"adowym es 1400.000 Mp. 


| Ladowym. sprzedaje, tudziaż kupuje i przyjmuje w komis 
ąz | użyWanesfjatra, ubrania ME 7 
EJNIEWAŻNIAM zgubioną |f bundy etc. §F~ firma SQ id dA TA G 


erT 


Wielka Szarada Swigteczna 


-i UE 
E m 


/ znanego z faniości magazynu strojów damskich pod firmą w dniu 15 grudnia ksią- Magazyn używanej i nowej konfekcji 
ES ud 2 ai asia: rw Lwów, ul. IKopernika IG 
„POLÓRIA” Lwów, Łyczakowska 10. pen osobstemi. | 


Zgadnijcie nazwę serca wybranki, 

Co w sobie nosi wiosny czar boski, 

Przy której chłopczyk w rozkosznym szale 
Gubi w całusów wirze swe troski, 


Skąd u niej piękność zwiewnej rusałki ? 
skąd cudów mody barwna symfonja? 
Sukienki, płaszcze chodzi kupować 

"Do magazynu strojów „....... ą 


Stamtąd strój czerpie godny księżniczki poc 

Radością zatem pała jej minka, WĘSIErSKIe | 

Kto ona? Pewnie wszyscy zgadniecie, francuskie 

To przecież słodka lwowska . . . ..... m 47 niszpańskie 
Poznać pragnicie adres tej firmy włoskie 

Co w sercach waszych rozpala lonty? greckie 
Powiem wam zatem: mieści się ona i inne 
Przy Lyczakowskiej numer. . *...74 s; poleca od r. 1850 istniejąca firma 


W miejsce kropek należy wstawić brakujące słowa, tak 
ażeby rymowały się stosownie do budowy wiersza i rytaniki, 
Za dobre rozwiązanie szarady przeznaczamy dziesięć na: 
gród łącznej wartości 100.000.090 (sio m tjuaów) Mip.: 


EDMUND RIEDL 


we Lwowie, ul. Rutowskiego 3 


1) Suknia szewiotow 6; Sweter dziecinny 
2) Suknia tr kot. jedw 7) Zakiet we:niany 

3) Jumper jedwabny 8) 3 chusteczki 

4, Scodnica szewiotowa 9) 1 p. rękawiczek 

5) Bluzka flanelowa 10) i p. poń:zo h 


l 

Rozwiązanie szarady nadsyłać niıleży pəcztą z podaniem nazwiska a 
wraz z wycinkiem „Dziennika Ludowego“ do „Polonii“ Lwów, ul. Łycza 
kowska 10 do 21. grudnia. - Publiczne losowanie odbędzie się 22. 


grudn a b. r o god”. 7.5 wieczór w magizynie „POLONIA* ul. £y- 
czakowska 10 w obecności interesowunych i reprezentanta policji, które 
wybiorą delegatkę celem wyciągania losow, następnie rozpocznie się roz- 


FDOM KILIMÓW GLINIAŃSKICH 


dawanie nagród. — Nazwiska dziesięciu wylosowanych zostana ogłoszone > 
w „Dzienniku Łudowym*. — Wszystkie nagrody można codziennie oglądać we Lwowie, pl. św. Dacha obok kościoła 0. 0. Jezuitów 
w o „Polonia“ Łyczakowska 10. 1198— poleca hurtowną i detajliczną sprzedaż wyrobów 


kilimkarskich fabryki M. Chamuła w Glinianach. 


FILIE: STANISŁAWÓW, ui. Lipowa 1. — TARNOPOL. 3 Maja 12 
DxOHOBYCZ, ttryjska Nar. Dom 


przyjmuje się zamówienia na wykonanie kilimów według żądanych rozmiarów i zleceń 


UJ W.A.G+ «a. DLA P. T. CZY ZYJE NNAKĆÓW! 


Przy tej sposobności zwracamy uwagę, Że nasza firma udziela 
wszelkie stroje damskie na Ze EJ SRA 


— m zc i 

Y specialny magazyn pończoch i wyrobów s 04 
Lwów, Rym nex k 35 Akre 

id m — wyroby wełniane — 


na Zimę i trykoty pierwszej F A 


Zastępca naczelnego redaktora i redaktor odpow ledzialny: JAN SZCZYREK. — Drukiem Artura Goldmana we Lwowię, Sykati ka 10, tel. 


